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C. K rolew łkie  E k o n o m ic z n o P g "  
tryotyczne T ow arzyftw o Czejkie  za ze­
zwoleniem Cefarza Jmci obrało za kof- 
refponduiacy Tow arzyftw a Członek’ Jana 
A rctjt "przez w zgląd na iego obfzerntJ 
ekonomiczne wiadom ości, i w  przeko­
naniu : że fobie po iego gorliwości o do­
bro powfzechne obiecywać może czynne 
przyłożenie fig do zamiaru Towarzyftwa,

Zfdarzenia woienne*

W  nadefzłey z Tournay pod 6 
C zerw ca relacyi udziela Xiąże Feldmar­
szałek Koburg wiadomość od Jenerała 
A rty le ry i  Grafa de Clerfayt przyftaney- 
iz nieprzyiaciel ftanowifka P afchenthali 
Liangenmnrk mocno ofadził , komunika- 
C^ , .  Z, * P ern przeciął, i ftanowilka 
wzdłuz kanału w  Bofingbe i  Steinfirajfe 
dotąd od w oyik  AngielJkicb i  Hanno- 
rpeyhrh  ofadzone przemągaiąca fila p rzy ­
musił eto ulunienia fig do Dixm uyde.

Przed famem zamknięciem fęrtecy 
YpeHl uczynił iefzeze Jenerał Maior Sa. 
l i  i*e*aęyg ; iż dwa pofiłkowe batalliony 

A  a ile mb erg i Scbróder dnia 4* w  wie­
czó r  w ip e r n  fta iig ły, i nieprzyiaciel

d.
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d. aj przez dzień cały  bomby 'i granaty 
do miafta pulzczał,  potem az do półno­
c y  ogień nieprzerwanie, a po północy 
iefzcze mocniey kontynuow ał,, i całe mia­
fto ze wfzyftkich prawie ftron bez prze- 
ftpnku bombami zarzucał. A  tak ulica 
od E h e rd in g  zupełnie prawie zoftała 
rozw alona, a po innych ulicach nay- 
więkfza część domów iu?. m niey, 
w ifc e y  ufzkodzona.

Jenerał Maior <Sctlis dale to M agi- 
ftratowi Miafta Y f e m  zaświadczenie; >z 
wyborne i gorliwe fprawowanie fię iego 
nie może bydź doftatccznie w ychw alo­
ne,

D* g. C zerw ca Jenerał A r ty le ry i  
G r a f  Clerjayt doniófi, } i  nieprzyiaciel 
z wielka potęga przed Ypern  ftoi, Jene­
rał W alm odtn  “z woyfkami łiannower- 
ikiemi w  obozie pod Thielt ftanął, a na­
fze od Sambry przyzw ane 6. batallionów 
<L 6. C z e rw c a  w  wieczór do Audenarde 
p rzyb y ły .

Podług relacyi Komendanta Luxem- 
hiYgu Jenerał nieprzyiacielfki ' Jourd/tn , 
k tó ry  do Prowincyi hnxem burgjkiey

wtar-
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W ta rg n ą ł, pow ziąw fzy wiadomość o pa* 
ftępowaniu armio w  między rzeką Sa a f 
i  R en em , miał wyflac 10,000. ludzi ku 
irzece S a a r , i tych fię d. 6. w  Saar' 
kruck fpodziewano,

Dalfza relacya Feldmarfzałka X>ecia 
de Koburg pod 10. pifana daie poznać, 
iż,nieprzyiaciel nas tegoż dnia p rzy  Or- 
th ie s , Barchy i Cyfoing około południa 
W  kilka ty f ię c y  ludzi attakował, i lubo 
z  początku fórpoczty nafze był do co- 
fnienia fię p rzym u fił, iednakowo ze* 
Wfząd zoftał odpędzony.

POLSKA.

Gazeta Nadworna Berlifilka pod 14. 
ti  m zawiera w  fobie relacyę o ftoczo- 
ney nie dawno bitwie pod Szczekociner/t 
W naftępuiącey treści,

„  Już d. 3. około południa rappor- 
pertowali K o z a c y ; że nieprzyiaciel vf 
Coo. bliłko ludzi przeciw nim mafzemie, 
i wyfiane z nafzey ftrony forpoczty od­
pędził. Rozumieliśmy; iż  to tylko ieft: 
jrekognołkowanie; ażeby iednak yy każ­
dym przypadku bydż na pogotowiu , ro»
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Ikaza! K ró l wfzyftkim bydź gotowym i 
do marfzu. „

„  O  godzinie 6. w  wieczór kazał Je­
nerał Mołkiewiki Denijóm  meldować; iź 
nieprzyiaciel z potęgą ieft w marfzu, i 
naprzeciwko' niego pod Przebyrkiem fta- 
n ą ł , ze on iuż złączył fię z Jenerałem 
Ćhrnfz chowem , który ftał pod M<d- 
Chycami. K ról tedy ro(kazał zgromadzić 
■wfzyftkich Jenerałów, i w ydał im ordy- 
nanfe, „

„  D . 6, o godzinie 4  z  rana K ról r, 
swantgnrdą znaydował fię o pół mili od 
Szczckocina  na lewym brzegu P ilic y , 
gdy mu doniefiono: że nieprzyiaciel fię 
reyterule. K r ó l  przeto kazał kolumnie 
ftanąć, i wyflał przodem Jenerała Ma- 
wra Elsner z 4. fzwadronami i 2. bata­
lionami, iżby nieprzyiaciela ścigał, ieżelt 
ieft w  retyradzie, a 'leżeli ftoi, aby go 
rekognolkował. O  godzinie 6. doniefio­
no: iż nieprzyiaciel bynnymniey fię nie- 
cofnął; lecz tylko inną wziął po- 
zycyę . T a  była na trz y  łm*e podzielo­
na na w zgórku  podobieńftwo do ftopni 
maiącym t a k , że tylko iedna po. drugiey 
odkryta i attakowana bydź mogła. Nie-
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przyiącieł przeciwko D y w iz y i  nafzey 
wyfiańey do attaku, wyfiał dywizye Iwo*? 
ie ,  i r. zbroi cni chłopi zbliżyli fig aż o 15 
kroków ku nafzym bateryóm. ,,

„ K r ó l  Jmć.kazał patychmiaft mafze* 
roWać znowu armii, i gdy fam na fron­
cie ftanąwfzy, nieprzyiaciela £rekogblko- 
w s ł ,  wydał ordynans, aby podług da­
nego iuż dawniey zarządzenia JPrufka 
srniia na prawem, a rojjyfka na lewem 
fkrzydle oznaczone pozycye wzięły. Q  
godzinie 9. wymafzerowały wlzyftkie 
rolfyilkie korpufa ze Iwoich obozów dla 
uformowania lkrzydła lewego tak, iak 
Prufkie uformowały prawe. „

„  O godzinie 11* wfzyftko było w  po­
rządku do b itw y; a że okolica była cia- 
fn a ; dlatego K r ó l  niepotrzebney na le­
wem fkrzydle kawaleryi przeyść rofka- 
zał na prawe., O  p ó ł do 12. pierw fzy 
ra z  dano ognia z armat z nafzey ftro­
ny do wfi Spro.tozvy przed frontem i 
lewem fkrzydłem nieprzyisciellkiem poło- 
żo n ey , którą ón iednym batalionem i 2,% 
armatami był ofadził, „
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J, Wieś zoftała zdobyta , i zaraz attak 
łła lewe fkrzydło nieprzyiaciel (kle obró­
cony. A tta k  ten powiódł fię naypo- 
m yśiniey, i cała linia Prujkich i RoJJyi- 
Jkich  w o yłk  poftępowała w  liniach' gra- 
dufowyćb, T rzy  linie nieprzyiaciel fkie, 
iedna po drugiey były pokonane; co zaś 
tym. attakóm mocno fprzyiało , było; że 
K ró l bataliionóm drugiey linii, i wfżyft- 
kiey K aw aleryi rolkazał nieuftannie w  
prawa rękę poftępować , przeto bok nie- 
przyiacieliki coraz więcey był zyfkany i 
opanowany. ,s v

„  B itw a trwała aż do 3. godziny po 
południa, kiedy nieprzyiaciel całkiem 
pierzchnął. Prufko - roffyifka armia po- 
ftąpiła aż ku S zeh ó m , gdzie iey KróL 
Jmć. ftanąć kazał; nieprzyiaciel zaś od 
K ozaków  "i kilku fzwadronów huzarów, 
tudzież niektórych batallionów infante- 
ry i  roffyiikiey ścigany iefzcze był aź o 
małą milę, „

„  K ró l Jmć fzczególnieyfze okazał u* 
kontentowanie względem popifania fię 
W o d zów  i męftwa woyłk. Xiąże Ludwik, 
który kawaleryi z ofobliwfzą odwagą, 
i przezornością dowodził, na famym pla-r
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Cti bitwy od K ró la  Jmci na Jenerała 
jora mianowany zoftał, Roffyifkiemu Je­
nerałowi D e n ijó w ,  Jenerałowi porucz­
nikowi F a w a t , i Jenerałom M d io r ó p i» 
K h n k o w jir ó m  i E lsn e r  podawał Kr i 
Jmc. Ordery Orła czerwonego „ a Jene­
rała Adiutanta Pułkownika de M annftsin>  
pod którym koń zabity zoftał, pod wy z- 
fzv ł na Jenerała Maiora. Strata me- 
nrzyiacielfka w  zabitych nazaiutrz po-^ 
chowanych wynofi po nad 1200. Wie 
mnieyfza liczba pobitych była w  uciecz­
ce. Między zabitymi 2flayduią fig dway 
nieprzyiacielfcv Jenerałowie W<>d%icki t 
G rochow jki. Liczba ieńców po wigkfzey 
części ranionych wynoft tylko po nad 
2oó. ludzi Zdobyto 17. armat, kilka 
chorągwi, i ikrzyń prochowych. „

„  Z  nafzey ftrony ftrata w  zabitych 
liczy fig do 2. Officyerów, 85* 
nów , i 22. konie; w ranionych 19.. Ut- 
ftcyeróW 461. ludzi, 3^. koni, medora- 
chowanych 7. ludzi i 1. koń. Dwie ar* 
m aty zoftały zepfute. Strata w oyfk  ro *» 
fyifltich daleko ieft mnieyfza. N ieprzy­
iaciel ufun^ł fig przez M afagąfzcz pod 
K ie lce . „
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